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Telefon Ni. 24. -  Czek P. K. O. Nr. 142.176.
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“  Sp. z ogr. odp., L W Ó W , Akademicka 22. 
poleca wszelkie artykuły sportowe.

XXII Kongres Polskiej Partii Socjal.
W niezwykłych warunkach politycz­

nych zbiera się w dniu dzisiejszym XXII 
Kongres Polskiej Partji Socjalistycznej. 
Napięcie życia politycznego od czasu 
przewrotu majowego doszło do tego stop 
nia, iż społeczeństwo podzielone zostało 
i przedzielone jakgdyby grubym i nie­
przebytym murem na dwie części — na 
rządzący obóz sanacyjńy oraz na obóz 
opozycyjny, co prawda o różnych odła­
mach, ale co do dzisiejszych stosunków 
na jednym punkcie zgodny i solidarny. 
Sytuacja polityczna ukształtowała się w 
ten sposób, że opozycja, stojąca na grun­
cie demokracji, pozbawiona wszelkiego 
wpływu na państwo — czeka cierpliwie na 
nieuniknione następstwa pomajowego sta­
nu rzeczy. _

Największą siłę pod względem swojej 
postawy i dojrzałości politycznej w kon­
cernie stronnictw lewicy zajmuje Polska 
Partja Socjalistyczna. Fakt ten nakłada 
na naszą Partję obowiązek przedniej stra­
ży w walce o te podstawowe i zasadni­
cze prawa i ideały, jakie streszczają się 
w ideologji naszej Partji, jakie wypisane 
:są na naszych czerwonych sztandarach.

S K O N F I S K O W A N O

S K O N F I  S K O W A N O

Obecny Kongres naszej Partji w Kra­
kowie będzie miał za zadanie przeprowa­
dzić gruntowną analizę dzisiejszych sto­
sunków oraz ustalić dalszą drogę i me­
tody walki o demokrację i wolność, Jako

podstawowych czynników realizowania 
programu polityczno - społecznego Pol­
skiej Partji Socjalistycznej.

W metodach walki z obecnym syste­
mem rządzenia w Polsce w Piartji naszej 
zarysowały si|ę dwa poglądy, które nie­
wątpliwie znajdą swój wyraz na Kongre­
sie krakowskim. Jeden z nich uznaje ko-

n a p ię tn o w a n e  p rzez  H en d erson a .
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w M oskwie.

W A RSZA W A . 23. m aja . (te l. w ł.) P ra sa  za- 
g ran iczn a  donosi o  stre fk u  robo tn ików  so w iec ­
k ich  w  p aństw ow e! fab ryce  m aszyn ro ln iczych  
w  M pskw ie. S tre |k u ie  50.000 robo tn ików  z po ­
w o d ó w  ekonom icznych. W ezw ano  robotn ików  
w M oskw ie do ogłoszenia s tre ik u  generalnego  
lako p ro te s tu  p rzec iw ko  obn iżan iu  p łac  robo ­
tn ików . R ów nież rozpacz liw y  s tan  ap ro w iza ­
c j i  iest p rzy czy n ą  stre iku . J e s t  to  zd a je  się 
p ie rw s z y  w ypadek  tak  m asow ego s tre fk u  w 
Ros fi sow iedkiei.

WARSZAWA, 23 maja (Tel. wł ). 
Na wczorajszem posiedzeniu Ra!dy Ligi 
Narodów, przedstawiciel W. Brytanji tow. 
Henderson złożył raport w sprawie pol­
sko! - gdańskiej, a w szczególności raport 
Wysokiego Komisarza Ligi Narodów na 
temat sytuacji wywołanej w Gdańsku 
przez napady na Polaków. Jak wiadomo, 
w związku z tą sytuacją Komisarz Ligi 
Narodów hr. Grawina podał się ostatnio 
do dymisji.

Henderson w swoim raporcie podkre­
ślił, że uważa za pożyteczny krok po­
wzięty przez Wys. Komisarza wobec se­
natu woln. m. Gdańska w celu ukróce­
nia używania mundurów dla celów dema­
gogicznych. Henderson bardzo ostro wy­
stąpił pod adresem Gdańska, przyczem 
wskazał, że na terenie Gdańska zachodzą 
wypadki, zagrażające pokojowi Europy.

W zakończeniu Henderson zapropo­
nował rezolucję, apelującą o przywróce­

nie zaufania i współpracy w stosunkach 
polsko - gdańskich.

Następnie min. Zaleski złożył dekla­
rację, że środki proponowane przez Hen­
dersona nie wydają się mu wystarczające, 
wobec czego wstrzyma się od głosowa­
nia.

Sen. Ziehm zaznaczył, że ponieważ 
min. Zaleski nie podniósł dyskusji na te­
mat raportu, i on nie przedstawi swoich 
uwag.

Po przemówieniu hr. Gra winy, ra­
port został przez Radę przyjęty, poczetn 
przewodniczący Curtius odwołał się do 
obu stron, aby dały dowód bezstronności 
i aby wstrzymały się od wszelkich pro- 
wokacyj.

W związku z przyjęciem raportu Hen­
dersona pismo dymisyjne Wys. Komisa­
rza Grawiny stało się nieaktualne i Gra­
wina pozostanie nadal na swem stanowi­
sku przez okres dalszych trzech lat.

10.000 szoferów  straci Chleb.
WARSZAWA, 23 maja (Tel. wł.). 

Wczoraj w południe min. robót publ. 
Neugebauer przyjął delegatów związków 
właścicieli dorożek samochodowych, au­
tobusów i przemysłu samochodowego, 
którzy przedstawili mu swoje postulaty 
w sprawie nowelizacji ustawy o fundu­
szu drogowym. Odpowiedz ministra 
brzmiała odmownie.

Wobec tego postanowiono zwołać na­

tychmiast nadzwyczajne walne zgroma­
dzenie delegatów wszystkich związków i 
powziąć uchwałę

o ogólnej likwidacji przedsiębiorstw 
komunikacji samochodowej" w całej* 

Polsce, z dniem 1 czerwca-
Krok ten pozbawi chleba około 10.000 
kierowców w całej Polsce, a około 1.400 
w samej Warszawie.

nieczność wspólnego frontu i współpra­
cy całej demokracji polskiej, skupionej 
w Centrolewie, drugi rezygnuje z tej 
współpracy na rzecz jednolitego frontu 
socjalistycznego w Polsce. W sprawach 
tych na łamach „Robotnika" toczy się 
polemika, która znajdzie niewątpliwie swo 
je odzwierciedlenie w Krakowie.

Zadaniem Kongresu będzie właśnie 
powziąć decyzję w tym kierunku, a tym 
samym wytoczyć dalsze formy walki. 
Kongres będzie więc musiał zastanowić 
się, czy Partja nasza na terenie parlamen­
tarnymi i /ewentualnie w kraju zrezygnuje 
z roli organizatora całej demokracji wr 
walce o demokrację, czy też oprze się 
wyłącznie na siłach socjalistycznych, na 
sile klasy pracującej, pozostającej pod 
wpływami socjalistycznemu

Są to zagadnienia o niezwykle do­
niosłem znaczeniu, gdyż od ich rozstrzyg­
nięcia zależy, jaki i w Jaki sposób Partja 
nasza ustosunkuje się na terenie dotych­
czasowej walki. Postanowienia Kongresu 
będą miały moc decydującą tak w ra­
mach naszej Partji, jak i w jej wystąpie­
niach na zewnątrz.

Dlatego XXII Kongres Polskiej Par­
tji Socjalistycznej dla ruchu socjalistyczne­
go w Polsce, dla klasy pracującej, dla 
dalszego układu stosunków w życiu po- 
litycznem Polski — będzie miał poważne 
niemal historyczne znaczenie.

Dlatego życzeniem wszystkich nas ra­
zem i każdego z osobna jest, by XXII 
Kongres naszej Partji wydał jaknajlepsze 
wyniki, by wskazał dalszą drogę w walce 
o polityczne i społeczne wyzwolenie pol­
skiej klasy pracującej.

Niech żyje XXII Kongres Polskiej 
Partji Socjalistycznej!
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„DZIENNIK LUDOWY" nr, 118 z dnia 24 maja 1931.

BorysIW.
Proklamowany strajk powszechny 

w przemyśle naftowym na dzień 20 maja 
b. r. został zażegnany wskutek przyjęcia 
żądań robotniczych przez przemysłow­
ców.

Dnia 19 maja b. r. pracodawcy zwołali 
wspólną konferencję w Borysławiu, która 
rozpoczęła się o godz. 8.30 i trwała do 
godziny 1-szej w nocy. Rokowania te nie 
doprowadziły do pożądanego rezultatu, a 
skończyły się na oświadczeniach obu stron.

Pracodawcy zarzucali nam, że walka, 
którą prowadzimy, ma charakter politycz­
ny, a tymczasem sami pracodawcy wy­
raźnie wystąpilii przeciw nam w charakte­
rze politycznym, łamiąc urnowe zbiorową 
dla obrony „Frakcji rewolucyjnej".

Dnia 20 maja, o godz. 1-sze] w nocy 
pracodawcy stojąc na stanowisku poli­
tyczne m, zadecydowali sami o strajku 
W obronie „Frakcji rewolucyjnej" i rzu­
cili na szalę cały przemysł naftowy, byle 
obronić BBS-ynów, a reprezentanci Kla­
sowych Związków Zawodowych rękawicę 
rzuconą podjęli, przystępując do nieugiętej 
i zdecydowanej walki w obronie robotni­
ków naftowych.

Kiedy rozpoczęły się rokowania mię­
dzy przemysłowcami, a delegatami Kla­
sowych Związków Zadów., BBS-owcy 
w grupce około 50 razem z gawiedzią 
uliczną zebrali się pod Izbą Pracodawców 
i demonstrowali przeciw delegatom kla­
sowych Związków Zawodowych i PPS., 
by w ten sposób jeszcze bardziej zadoku­
mentować lokajstwo swoje wobec kapitału 
zagranicznego.

Gdy robotnicy Klasowych Związków 
Zawodowych o tem się dowiedzieli — po­
stanowili Udać się pod Izbę i z ,BBS-ynami 
zrobić porządek, lecz delegacja celem u- 
trzymania spokoju uprosiła robotników, 
by pozostali w Domu Robotnizcym i cze­
kali na delegatów, którzy wrócą po skoń­
czonych rokowaniach. — BBS-yny po 
chwili stchórzyli i w mgnieniu oka uciekli 
i pochowali się w mysie dziury.

Władze polityczne sprowadziły db Bo­
rysławia wojsko i skoncentrowały policję.

Na 15 godzin przed wybuchem straj­
ku, władze polityczne, górnicze i pracy 
interweniowały u przedstawicieli Klaso­
wych Związków Zawodowych i praco­
dawców w sprawie zlikwidowania zatargu.

Stanowisko Klasowych Związków Za­
wodowych było nieustępliwe i kategorycz 
ne o utrzymanie umowy zbiorowej.

Na 7 godzin przed wybuchem straj­
ku, władze polityczne zaprosiły reprezen­
tantów Klasowych Związków Zawodo­
wych i pracodawców do Drohobycza i 
pod przewodnictwem starosty p. Porem- 
balskiego wznowiono rokowania, a po dy­
skusji

przyjęli pracodawcy w całości zasa­
dnicze żądanie Klasowych Związków 

Zawodowych
podpisaniem protokołu i na tej podsta­
wie strajk został przez Związki Zawo­
dowe odwołany.

Bezpośrednio po rokowaniach odby­
ły się wielkie zgromadzenia robotników 
w Drohobyczu i Borysławiu. Kilka tysię­
cy robotników zebranych w Borysławiu 
stwarzało wygląd święta 1-go maja.

Robotnicy przemysłu naftowego w 
tym dniu święcili swoje wielkie! zwycię­
stwo.

Po zgromadzeniach Sekretarjat okrę­
gowy C. Z. G. w Borysławiu, telefonicz­
nie od godz. 8 m. 30 db godziny 11-ej 
w nocy odwołał strajk we wszystkich 
oddziałach, kopalniach i rafinerjach w 
całej Polsce.

Poza zgromadzeniem wszystkie' ko­
palnie, warsztaty i rafinerje sprawdzały 
telefonicznie w Sekretarjacie C. Z. G. — 
P. P. S. w Borysławiu prawdziwość o od­
wołaniu strajku. Telefon w biurze' C. Z. 
G. bez przerwy od godz. 17—24 był czyn­
ny i bez ustanku.

Prowokacyjne odezwy Bebesynów, rze 
komo Legjonistów, b. wojskowych, in­
walidów i innych, redagowane przez po­
szczególnych przemysłowców nawoływa­
ły robotników do bojkotowania strajku 
i przeciw Klasowym Związkom Zawodo­
wym i P. P. S., a w szczególności prze­
ciw sekretarzowi tow. Maluchowi, były 
odezwy rozlepione na murach miasta, lecz 
lecz skutkiem tych odezw jeszcze bar­
dziej wzmagała się solidarność robotni­
ków do strajku. *

Entuzjazm, nastrój i zapał do straj­

ku opanował proletarjat naftowy w nieo­
pisany sposób.

Bebesyny w dniu zawarcia umowy i 
zlikwidowania zatargu zebrały się wieczór 
przy swojej budzie w liczbie około 40 
i wyły tam z nienawiści do P. P. S., 
rzucały oszczerstwami, domagając się 
doliczenia 1 procentu do płac zamiast 
na budowę domów, a ich sekretarzyna 
ze łzami w oczach w ołał: „Obywatele to­
warzysze ! Cekawiści odwołali strajk i za­
brali nam wszystko i nic nam już nie po­
zostało, tylko się rozejść i zlikwidować 
się, bo i pracodawcy jedyni nasi dotych­
czas obrońcy zdradzili nas".

Zdecydowana i solidarna walka robo­
tników naftowych o dwa główne zasa­
dnicze i podstawowe postulaty: Pierwszy 
o utrzymanie umowy zbiorowej, drugi
0 6-cio godzinny dzień pracy — czwartą 
szychtę i likwidację bezrobocia zmusiła 
przemysłowców do całkowitego ustępstwa 
ną rzecz naszego pierwszego postulatu.

O drugi powyżej wymieniony postulat 
rozpoczną się niebawem rokowania we 
Lwowie. *

Robotnicy naftowi muszą być gotowi 
da walki o 6-cio godzinny dzień pracy

1 jeszcze silniej muszą być zorganizowani 
w Klasowych Związkach Zawodowych.

Każda zdobycz robotników może być 
skutecznie przeprowadzoną tylko wtedy, 
kiedy robotnicy są wszyscy zorganizowani 
i regularnie opłacają swoje wkładki do 
Związku.

Każda akcja i każda walka jest bar­
dzo kosztowna i wymaga największej ilo­
ści wkładek na pokrycie kosztów.

Protokół
na zasadzie którego zlikwidowano zatarg: 

Drohobycz, 20 maja 1931. 
Umowa zbiorowai z dnia 19. XI. 1922 

oraz protokoły dodatkowe' z 24. IX. 1924, 
z 11. XII. 1926, z 26. III. 1930 i z 5. III. 
1931 pozostają nadal w mocy.

Plebiscyt w sprawie 1 proc. odbędzie

się ściśle na warunkach umowy z dnia 
26. III. 1930 z tem, że członkowie spół­
dzielni im. MOraczewskiego głosują jaw­
nie na podstawie legitymacji udziałowych 
tejże spółdzielni.

Izba Pracodawców w Borysławiu: 
Załuski Czesław, inż. Biluchowski, Hen- 
liig Stanisław, inż. Wyszyński, inż. Pio­
trowski Wacław.

Związki Zawodowe: Maluch Franci­
szek, Przewłocki Feliks.

Wobec mnie — Porembalski, Staro­
sta drohobycki.

•7 j i •
Wobec powyższego odbędzie się w 

najbliższych dniach plebiscyt w przemyśle 
naftowym, a robotnicy swojem głososo- 
waniem zadadzą ostateczny cios Bebesy- 
nom.

Bebesyny, przewidując swoją klęskę, 
nie chciały się zgodzić na plebiscyt, do­
magały się zatrzymania funduszów na za­
wsze na podstawie wyniku głosowania 
z roku 1930. . . '

Głosowanie odbędzie się tajnie kart­
kami, a Bebesyny będą głosować jawnie 
— ci, którzy wykażą się książeczką udzia­
łową zbankrutowanej spółdzielni i tych 
kurników mieszkalnych. \

Delegaci Klasowych Związków Za­
wodowych na posiedzeniu Głównej Ko­
misji plebiscytowej dnia 2 maja br. pro­
ponowali głosowanie jawne dla Bebesy­
nów, a p. Praussowa wniosek ten odrzu­
ciła, obecnie zaś sprawę tę załatwiono 
powyższym protokołem.

Po zlikwidowaniu zatargu, cała pra­
sa nam wroga, a w szczególności sana­
cyjna szmatka „Słowo Polskie" z dnia 
22. V. 1931 nr. 139 na stronie pierwszej 
miota oszczerstwami i kłamstwami i jakiś 
durny pismaczek nazywa zlikwidowanie 
zatargu klęską dla P. P. S. ,C. K. W. (!!).

Takimi bredniami i kłamstwami ‘może 
karmić „Słowo Polskie" czytelników swo­
ich; robotnicy naftowi plują na jego 
kłamstwa.

—o—

Białe zęby
rzynią  każdą tw arz ładną i powabną. Często 
już po parokrotnem  użyciu w spaniale orzeźwia­
jącej i pachnącej pasty do zębów Chlorcdont, 
szczególnie przy pomocy specjaln ie  dla tego 
celu skonstruow anej s z c z o t e c z k i  do zębów 
Chlorodont ze ząbkowaną zzczeciną, przybie­
ra ją  zęby alabastrow o biały połysk, oddech 
s ta je  się czysty, a gnijące, między zębami, 
resztk i po.traw, zosta ją  gruntow nie usunięte.
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Marsz. Piłsudski naZamku
WARSZAWA, 23 maja. (Tel. wł.). 

Po kilku dniach spokojnych, tempo życia 
politycznego ożywiło się znowu w stolicy. 
Wczoraj toczył się szereg ważnych roz­
mów między najwyższymi czynnikami w 
Państwie. O godz. 1 przyjechał do Zamku 
marszałek Piłsudski i odbył całogodzinną 
konferencję z Panem Prezydentem RzplteJ 

Równocześnie konferował wczoraj ra­
no premjer Sławek z min. Kuhnem, Mi­
chałowskim i Janta-Połczyńskim.

W kołach politycznych przypuszczają, 
że po załatwieniu sprawy uposażeń urzęd- 
dniczych i wykonaniu budżetu staje się 
znowu aktualną sprawa zwołania nad­

zwyczajnej sesji sejmowej. Przed zwoła­
niem tej sesji nie może być mowy o re­
konstrukcji rządu, a wszelkie pogłoski o 
ustąpieniu premjera Sławka i min. Ma­
tuszewskiego są przedwczesne.

„Kurjer Czerwony" informuje, że 
obecne konferencje najwyższych czynni­
ków w Państwie nie mają nic wspólnego 
z dymisją gabinetu, gdyż aczkolwiek* płk. 
Sławek dawno już wyraził życzenie usu­
nięcia się z rządu i poświęcenia się życiu 
parlamentarnemu, marszałek Piłsudski nie 
życzy sobie zmiany gabinetu, a to życze­
nie jest dla premjera Sławka decydujące.

Konferencja Kobiet P. P. S.

W a ż n e  d l a  P a n ó w !
PREZERWATYWA CZESKA

czysto jedw abna, najtrw alsza, najpew niejsza ze 
w szystkich, szczy t doskonałości doby obecnej.

Tysiące uznań. 416
Jedynie tylko w Drogerii

M. B L E I C H
Lwów, ul. Łyczakowska 15. — tel. 87-96

KRAKÓW, 23. 5. (Tel. wł.). Wczoraj 
obradowała w Krakowie IX Konferencja 
Kobiet PPS. przy udziale 68 delegatek, 
reprezentujących 23 miejscowe organiza­
cje. Obrady otworzyła sen. tow. Kłuszyń- 
ska. Przemówienia powitalne wygłosili 
imieniem PPS. CKW. tow. Pużak, imie­
niem Kom. Centr. Zw. Zaw. tow. Zda­
nowski, imieniem OKR. PPS. Kraków 
tow. Wohnout, imieniem Zarządu Gł. 
TUR-a tow. Korolewicz, imieniem Kom. 
Centr. Org. Młodz. tow. Dubois.

W skład prezydjum weszły ttow. sen. 
Kłuszyńska, Budzicka-Tylicka, Zielińska i 
Markowska.

Na wstępie uczczono pamięć zmarłych 
towarzyszy Rosnera i Diamanda, poczem 
uchwalono protest przeciw „Brześciowi" 
oraz wyrażono hołd więzionym posłom.

Nadesłano b. wiele listów powitalnych 
z Socj. Międzynar. Kobiet na czele.

Referat polityczny wygłosiła tow. Kłu­
szyńska, sprawozdanie tow. Zielińska, a 
referat o zadaniach organizacyj kobiecych 
tow. Budzicka-Tylicka. Po dyskusji i wy­
borze C. K. W. Kob. konferencja przyjęła 
szereg wniosków organizacyjnych, które 
będą przedmiotem obrad kongresu par­
tyjnego.

S K O N F I S K O W A N O

Los emerytów w Polsce.
Emerytów w Polsce traktuje się ja ­

ko niepożądany balast i robi się wszyst­
ko, aby im zatruć resztki życia.

Wymiary emerytur są jak najoszczę­
dniejsze, interpretuje się ustawy tak, aby 
jak najmniejszą emeryturę zapłacić. Trze­
ba często prowadzić długotrwałe procesy, 
aby wywalczyć należny grosz. Pamiętamy 
podział emerytów na zaborczych i pol- 
kich, niedawno wyszła specjalna ustawa 
emerytalna, która dała oszczędności skar­
bowe. V

Przy obecnej zniżce płac o 15 proc. 
nie zapomniano oczywiście i o emery­
tach i Obcięto im pensje w tej samej wy­
sokości. Nawet emerytów wojskowych 
zrównano z cywilnymi, chociaż wojskowi 
w czynnej służbie są uprzywilejowani.

Do Kolonii Silitu
fotOgrafje

po specjalnie zniżonych cenach
w ykonuje a te lje r fo tograficzne 288

„ V  E M U  S “
A kadem icka 2 4 , te l-  3 8 -0 8 ,

stre jku je .
WARSZAWA, 23 maja (Tel. wł.). 

Donoszą z (Bielska, że lokaut w fabrykach 
bielskich, który obejmował zaledwie część 
fabryk, pogorszył sytuację, gdyż zastraj- 
kowali robotnicy we wszystkich dotych­
czas czynnych fabrykach, celem poparcia, 
kolegów, dotkniętych lokautem. Układy 
z pracodawcami nie dały wyniku. Zatarg 
przeszedł w stadjum ostre, gdyż przeszło
10.000 robotników strajkuje.

do Sow ietów .
WARSZAWA, 23 maja (Teł. w ł.). ,

Poselstwo sowieckie w Warszawie otrzy- 
mało zlecenie zaproszenia przedstawicieli 
prasy polskiej do zwiedzenia ZSRR. Wy­
cieczka dziennikarzy polskich jest jedną z  
cyklu wycieczek propagandowych, aran­
żowanych przez komisarjat dla spraw za­
granicznych Sowietów. Sprawa uczestni­
czenia w tej wycieczce rozważona zosta­
nie przez nasze syndykaty dziennikarzy 
polskich.

Policja strzela do strejkujących.
KAIR, 23. 5. (PAT). Robotnicy war­

sztatów kolejowych w Kairze w liczbie
4.000 ogłosili strajk, do którego przyłą­
czyło się 3.000 robotników arsenału.

Robotnicy zamknęli się i zaczęli się 
bronić żelaznemi sztabami przed policją,, 
która chciała opanować zajęte lokale. Po­
licja użyła broni, przyczem około 20 osób 
zostało zabitych zabitych, a z górą 200 
rannych.

POŻAR MŁYNA.
W kolonji Palcze gmina Ołyka pow- 

łuckiego na szkodę Przysiny Wacława 
spalił się młyn parowy. Szkoda wynosi
100.000 zł. Zachodzi przypuszczenie, że 
pożar powstał od zaprószenia ognia. — 
Młyn nie był asekurowany.

m
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K ro n ik a .
L w ó w , 2 3  m a ja  1931 .

TEflTH  W IE L K I:
Sobota o 7.30 .„Od b a jk i do b a ik i“ . 
N iedziela o  7.30 „W ese le  w  H ollyw ood11. 
P on iedz ia łek  o 7.30 „O d b a jk i do b a jk i" . 
W to rek  o  7.30 „W ese le  w  H ollyw ood".

— o—
TEATR ROZM AITOŚCI:

Sobota  o  7.30 „H allo! H alio! R adio Chi­
cago".

N iedziela o  7.30 „H a llo ! H allo! Radio Chi­
cago".

P o n ied z ia łek  o  7.30 „H allo ! H a llo ! Radio Chi­
cago".

W to rek  o 7.30 „H a llo ! H allo! R adio Chi­
cago".

TEA TR MAŁY:
Sobota o 7.30 „ I co z  tak im  rob ić". 
N iedziela o 7.30 „ I co  z  tak |m  rob ić". 
P o n ied z ia łek  o 7.30 „I co  z  tak im  rob ić". 
W to rek  26. te a t r  n ieczynny .

BOISKO SOKOLA- MACIERZY (na  Ł yczakow ie). 
S obo ta  o 7 „A ida".
N iedziela o  7 „H alka".

COLOSSEUM : G ościnne w y stęp y  dr. B ara tow a. 
S obo ta  o  12-tei p o ran ek  „O jciec".

0  8.30 ,Bóg zem sty". >
N iedziela o  12 „Cena ży c ia " . ' >
N iedziela o  8.30 „O bcy".
P on iedzia łek  o  12 „B óg zem sty". 
P o n ied z ia łek  o 8.30 „C ena życia".
W to rek  8.30 „H inkem an".

CYRK STAN1EWSKICH (p lac Bem a).
C odziennie o  8.20 w iecz. w yborow e p rzed ­

staw ien ie . » i
Lł. —o— 1
1 Z TEATRU kom u n ik u ją :

W ID OW ISKA  POD GOLEM NIEBEM. Dziś
„.A ida" -utro ..Halika11 n a  bo isku  Sokoła- M a­
cierzy . P o czą tek  obu  ty ch  p rz e d s ta w ie ń  ope­
ro w y ch  naznaczono  n a  godz. 7-m ą w ieczorem . 
B ilety  na m iejsca  siedzące  (num erow ane), W 
cen ie  od  2 do  5 zł. siprzedają k asy  zam aw iań  
od godz. 4-tei popo ł., poczem  o  godz. 5ke>‘ 
kasy  u  w e jśc ia  n a  boisko Sokoła- M acierzy. 
T am  te ż  sp rzed aw an e  będą b ile ty  na m iejsca 
s to jące  p o  1 zł. D ojazd tram w a jam i lin ji Nr. 
1 4 8,  k tó re  za trzy m y w ać  się  będą  n a  specja ln ie  
u rządzonym  p rz y s ta n k u  u w y lo tu  u l. C etnero- 
w sk ie j gdzie też  po  skończonych p rzed s taw ie ­
n iach  oczek iw ać będą  W ozy, u d a ją c e  się w e 
w szystk ich  k ie ru n k ach  m iasta .

T ylko W raz ie  n iepogody odbędą się 
p rzed s taw ien ia  W T e a trz e  W ielk im  dziś 
ju tro  w ieczorem .

W  TEA TRZE MAŁYM dziś rozpoczyna 
trzydn iow ą gościnę piara u ta len tow anych  a r ty ­
s tó w  w  osobach  pi. Z uzanny Ł ozińsk ie j iR . 
N iew iaroW icza. Z niżki w ażne..

DRUGI W Y ST Ę P Ady S a ri zap o w iad a  afisz 
n a  ś ro d ę  27. b. m . w  opierze Y erdiego „R i- 
gołetto".

N O W E ŹRÓDŁO ZAKUPU M ĘSK IEJ B IE­
LIZNY. N ajtańszem  źród łem  zakupu  m ęskiej 
bielizny je s t  obecnie  firm a A. W IT T E L S  L w ów , 
R u lew sk iego  7. C ena m ęsk ie j koszuli w ed le  
najnow szego  k ro ju  w ykonanej z  p ie rw sze j ja ­
kości m a te rja łu . w raz  z 2  ko łn ierzykam i w ynosi 
obecn ie  zł 11.—. W ystaw y  firm y  W IT T E L S  z a ­
w ie ra ją  n a jp ięk n ie jsze  w zo ry  m a te ria łó w  b«e- 
liźn ianych . — F irm a W itte ls  p ro s i o  oglądanie 
m a te rja łó w  bez p rzym usu  kupna. 282

Z  POW ODU ŚW IĘ T A , n astęp n y  num er 
„D ziennika L udow ego" ukaże  się w e  w to rek  o 
zw yk łe j p o rze .

NASZ FE JL ET O N . W  dzisie jszym  num erze 
rozpoczynam y d ruk  n iezw ykle  a trak cy jn e j po­
w ieśc i p . t . :  „B urza  n ad  cichą u stro n ią" , k tó ra  
z a in te re su je  n iew ą tp liw ie  w  szerokim  stopu .u  
w szy stk ich  C zytelników .

KONSULAT Z. S. R. R- WE LWO­
WIE PODAJE DO WIADOMOŚCI, ŻE 
ŻADNEGO WERBOWANIA NA ROBO­
TY DO Z. S. R. R. NIE PRZEPROWA­
DZA. MO

TRA M W A JE dn ia  25. m aja  b* r . w  go­
dzinach  o d  9 do  12 p rzedpo ł. z  pow odu M ar- 
szu łZ adw órzańsk iego , w ozy  lin ji  3 . — 10, 
6 . - 7 .  zam iast p rz e z  p lac  B ernardyńsk i, k u r­
so w ać  będą  p rz e z  ul. B atorego , zaś  Wozy lin ji 
8  zam ia s t p rz e z  p la c  B ern a rd y ń sk i i u licą  
C zarnieck iego , będą  k u rso w ać  p rz e z  R ynek i 
PodWalLel. - 1

ZJA ZD  DELEGA TÓW  TEA TRÓ W  i Chó­
ró w  w łościańsk ich  w o j. lw ow skiego , odbę­
dz ie  się w  n iedz ie lę  d n ia  24. m a ja  b r. W salj M. 
M uzeum  P rzem ysłow ego  w e  L w ow ie , u i  H et­
m ańska 2 0 . . .

O  godzin ie  19-tej w ieczo rem  odbędzie się 
w  sali g im nastycznej G im nazjum  I. We L w o­
w ie  u l. K ubali 4 . (boczna ul. B atorego). W ido­
w isk o  L udow e z  p ro d u k c jam i zespo łów  z  M ale­
ch o w a  („W ese le  M aiechow skie"), K ozielnjk (in­
scen izacja  p le śn i) , P ru s . K ęystynopoia i  in.

W stęp! d la  zap roszonych  gości w o lny .
PO GRZEB TRAGICZNIE ZMARŁEGO MA­

TURZYSTY. W czo ra t popo łudn iu , odbył się po ­
grzeb 19- le tn iego  B ernarda  A lte ra , a b itu r ie n ­
ta  g im n az ja ln eg o , k tó ry  rzu c ił się p o d  pociąg  
n a  P ersen k ó w ce . W  teczce  d en a ta  znaleziono 
lis t pożegna lny  do rodz iców  W k tó rym  podaje  
w  słow ach  pe łnych  goryczy i ż a lu , że pad ł 
n ies łu szn ie  p rz y  m a tu rze . W  związjku z  tą  sp ra ­
w ą  K u ra to riu m  zarządziło  śledztw o . S tw ierd zo ­
no  że  A łte r p a d ł n ie ty lko  z  h is to r ii, lecz ró ­
w n ież  z  p rz y ro d y  i fizyki. W  o sta tn ich  czasach 
A lte r zap ad ł na ch o ro b ę  p ie rs io w ą , w sku tek  
czego  był bardzo  n erw o w y .

CIĘŻK IE PO PIECZEN IE. 17- le tn ia  M aria  
D orm an, uczen ica  gim n. z R ów nego , b aw iąc  w  
gościn ie  u  siostry  sw e j Z ofii B ransen , zam . 
p rzy  ul. B. Jo se tew ieża  21. w czo ra j popołu­
dn iu  p o d p a la jąc  p rim u s w sk u tek  n ieo s tro żn o ­
śc i spow odow ała  zapalenie, się ca łe j flaszki

Afera t r i m l s k a  i  K ralowie.
KRAKÓW . 23. m aja . — (te l. w ł.) S p raw a 

za tru c ia  lekarzy  k lin ik i g inekologicznej U n iw er­
sy te tu  Jag ie llońsk iego  — o ozem  p o da jem y  na 
innej s tro n ie  p rzy b ie ra  n iezw ykły  ob ró t.

J a k  .się o k azu je  zam ach  b y ł sk ierow any 
przeciw ko  prof. Z ubrzyckiem u, k tóry  niedaw no 
zosta ł m ianow any  dyrek to rem  klin ik i g inekolo­
g icznej. t

Ź ród ła  n ienaw iśc i p rzec iw k o  prof. Zub- 
b rzyckiem u należy szukać w śró d  p ie lęgn iarek .

Kilka p ie lęgn ia rek  podobno w spólnie z  je ­
dnym  z  lekarzy , w szczęło  in tryg i, k tó re  do ­
p row adziły  aż do zam achu  trucicielskiego.

Z d row ie  a  m oże n aw et i życie  zaw dzię­
cza. .p ro f. Z ubrzycki ty lko p rzypadkow i, a l ­
bow iem  w b rew  zw yczajow i nie jadł krytycznego 
dn ia  śn iad an ia  w spó ln ie  z  lekarzam i d yżu rny ­
m i , p on iew aż  zo sta ł w ezw any  dó nagiej ope­
rac ji.

W  zw iązku  z  dochodzeniam i w 1 " te j ta je ­
m niczej afe rze  a resz to w an o  jedną z  p ie lęgn ia­
rek . P o d e jrzen ie  zw raca  się ró w n ież  p rzec iw ­
ko  jednem u z  lekarzy , k tó ry  był rzekom o p o in ­
fo rm ow any  o zam iarze  za tru c ia  p ro f. Z ubrzyc­
kiego.

—o—

i i i !  Jsis wobec tislnli m i i
KAŁUSZ.

Gdy p o dnosiliśm y  na lam ach naszego p i­
sm a że  firm a „Tespi" w  K ałuszu red u k u je  240 
robo tn ik ó w  p ie  z  p o w odu  t .  z w .  „k ryzysu" 
a le  d la tego , że chce w ykorzystać  „sezon m a r­
tw y " m ieliśm y zu pe łną  ra c ję . — Bo okazuje 
się. że  tych  o sta tn ich  robo tn ików  k tó rym  o- 
s ta tn io  w ypow iedz ia ła  p racę  p rzy jm u je  się z 
p o w ro tem  na innych w arunkach . Na w a ru n ­
kach p o n iżę  i um ow y zbiorow e i t. j. zm n ie j­
sza i nu o p o ło w ę  p łace , i  ze  sta łych  przy jm uje  
ich tako  sezonow ych.

A d a le j. Gdy w  uh. roku  z redukow ano  180 
robo tn ik ó w  zosta ła  z a w arta  p isem n a  um ow a 
m iędzy  firm ą a zw iązkiem  ro b o tn ików , że w  
p ie rw szy m  rzęd z ie  do kopalń  „T esp u " będą 
p rzy jm o w an i robo tn icy , k tó rzy  zostali dotknięci 
red u k c ją . T ym czasem  firm a „ T e sp "  n ie  d o trzy ­
m u je  um ow y. W  ub. tygodniu , do kopaln i 
„H ołyń" p rz y ję to  około 50 robo tn ików , ale nie 
Hz p o p rzed n io  zredukow anych.

Z  pow yższych  danych w yn ika , że w ysu ­
n ię ta  osta tn io  red u k c ja  m a podłoże czysto p o ­
lityczne. O sta tn io  k rążą  w e rs je  ż e  głów nym i 
czynnikam i p rzy  te j redukc ji są  p ew n e  osobniki 
z  BB., k tó rych  celem  je s t ro zb ic ie  zw iązków

klasow ych a  stw orzen ie  sanacy jnych . Czy te ­
go rodzą  ju ap e ty ty  tych  p anów  się z iszczą, zo­
baczym y.

I m am y .niezłom ną nadzie ję , że  n a  teg o  ro ­
d za ju  kom binacje  firm y , robo tn icy  zareagu ją  
bez w zględu na narodow ość i n ie . zgodfcą się, 
na to , by w  czasie  k iedy w 1 p o w . kałuskim  
je s t około  1500 bezrobotnych , jednych  ro b o tn i­
k ó w  red u k o w ać , a  z innych  m iejscow ości sp ro ­
w adzać  robo tn ików  do firm y  „Tespi".

P odk reślić  na leży  że s ta ro s ta  ka łu sk i p . 
K ostołow ski ośw iadczy ł robotn ikom , ż e  w  ich  
ob ro n ie  będzie „w ałczy ł jak  lew ", a  tym cza­
sem  po lecił firm ie „T esp " , by 50- uębotnikom  
k tó rym  obecnie w ypow iedziano  p racę , n ie  w y ­
dała  k a r t do  funduszu bezrobocia , lecz  p rz e ­
znaczyła  ich  do k o p an ia  k an a łu  reg u lacy jne­
go S iw ki. Są to  robotn icy  k tó rzy  już po  kilka 
dziesią tek  la t p ra c u ją  w  górnictw ie.

P . s ta ro s ta  p o w in ien  sob ie  zdaw ać  sp raw ę 
z  tego. że p rz y  reg u lac ji S iw ki,, na leży  z a ­
tru d n iać  tych  ro b o tn ików , k tó rzy  już n ie  p o ­
b ie ra ją  zasiłku  i po  k ilkanaście  m iesięcy  są 
bez p racy  i  śro d k ó w  do życia.

, ; 1 Es jotka.

Z sądu  pracy.
Spór artystów z Gminą m, Lwowa.

P rzed  tu te jszym  sądem  p racy  znalazł sw ói 
ep ilog  sp ó r b. a rty stó w  tea tró w  m iejsk ich  a 
gm iną m. L w ow a. S p ó r ten  dotyczy ubezp iecze­
n ia  na w ypiadek bezrobocia , w y że j w spom nia­
nych a rty stó w . G m ina bow iem  w  um ow ie o u- 
bezpiieczeniu em ery ta lnem  
pom inęła  jed en  bardzo  w ażny  szczegół doty­
czący ubezp ieczen ia  na w ypadek  bezrobocia.

A rtyśc i ci dó  roku  1927 byli p raco w n ik a ­
m i m iejsk im i, a  od ro k u  1927 po  n ic . luty 
1930 ty lko  nom inaln ie  p ra c . m iejsk . to  zn. że 
choć ow ego czasu  te a try  były dzierżaw ione. Je­
dnak  św iadczen ia  ubezp ieczen iow e były śc ią ­
gane im p rzez  u rząd  m iejsk i.

P re te n s je  do m ag istra tu  ro szczą  a rt. Cyga 
n ik  i Bo janow ski za ok res sześć m iesięcy , a r ­

ty śc i: S iem aszkow a, T arn aw sk i, Z abielski, Za- 
biełska-M iłow ska. Demetrowi.cz, C za jk o w sk i, 
N aw rocki N aw rocka. N ieprzew ski, B ilińska. 
L ew ick i i  PosiadłoW śki za o k res  9 łn iesięcy .

G m ina w  te i sp raw ie  um yw a ręce , tw ie r­
dząc, że stosunek  służbow y m iędzy pow odem  
n ie  za is tn ia ł od chw ili gdy te a try  p rzejęła 
dzierżaw cy.

O bojętnem  jest k to  zap łac i p re ten s je  po­
krzyw dzonym , gm ina czy dzierżaw cy  „  faktem  
jest że  p re ten s je  ich są  słuszne i na leżne  pie­
n iądze a rty śc i będą m usieli dostać, 
a  p rzew lekan ie  te j sp raw y  pow iększa  ty lko 
koszta.

S ąd  p racy  stanął na stanow isku , że sp ra ­
w ę te  należy oddać  sądom  -cywilnym.

Z a s t r z e l i ł  żoną i 2 córki.
NOW Y YORK. 23. m aja . (P a t.) W  Med- 

fo rd  w  stan ieY isconsin , n ie jak i F leischm ann, 
do tkn ięty  nagłym  obłędem , na tle nadużycia  
a lkoholu  zastrze lił sw o ją  żonę i dw ie có rk i, 
poiczem z fuz ją  w  rę k u  zaczął ścigać sw oje 
pozosta łe  dzieci. N astępnie szalen iec te lefon i­

cznie zap ro s ił do siebie kilku p rzy jac ió ł. Na 
zap roszen ie  p rzybył pew ien  ksiądz, na k tó re ­
go ob łąkany  natychm iast napad ł z b ron ią  w 
ręku.. K siędzu tem u udało się zb iec  i zaw ia ­
dom ić po lic ję . Szaleńca unieszkodliw iono.

—o—

W  u zu p ełn ien iu  w ykazu  uczestn ików  k o n ­
ku rsu  spo rto w o - rozryw kow ego  podajem y jesz­
cze n as tęp u jący ch  uczestn ików  k tó ry ch  dopusz­
czono do w z ięc ia  udziału w  k o n k u rs ie :

H eller Jak ó b , L w ó w ; K ozłow ski T adeusz 
L w ów  G niew ek M ichał, B o rysław ; M andziak 
Jan . D rohobycz; T om aszew ski M ., B orki W iel­
k ie ; B aum an J a n  R o p ienka ; Janko  S tan . R aw a 
R uska; Ja s iń sk i B ron., P e try k ó w ; S łow ik Ka-

i win - imisiliip.
ro i, P e try k ó w ; Ja rzm o w śk i Jó?ef, D elatyn, F e l­
cze r Zygm., B itków ; K om iszak Ja n , D rohobycz; 
K osanow ski W ład ., D rohobycz; Z aV iślak  A n­
to n i S tan is ław ów ; S zpala  R om an, B itków ; 
Sw istoń W łodz. M ikuliczyn C hristofel /.d o lf , 
S tan isław ów ; K arol O leksy. D rohobycz, W ol­
ski J a n  T a rn o p o l, F ilip  Jan , W in n ik i, Sękow ­
sk i L eopold  S tan isław ów ; K onieczny W łodz. 
Schodnica.

sp iry tu su . P łom ien ie  ob ję ły  ubran ie  D orm ano- 
w ny k tó ra  doznała  ciężkiego pop ieczen ia  na 
calem  ciele. P ogo tow ie  ra t . udzieliło  je i p ie r­
w sze j pom ocy.

KIM BYL W ISIELEC  Z LASU W INNIC­
KIEGO? D nia 21. bm. w  Łesie p o d  W innikam i 
obok  szosy znaleziono zw łok i m ężczyzny la t o- 
koło  60. w zrostu  śred n ieg o , p o s tac i k rę p e j, w ło ­
sy  s iw e  w ąs  d ług i i siw y . b roda  p rzystrzyżona , 
tw a rz  ow alna , k tó ry  ub ran y  był w  ciem ne u b ra ­
n ie  m ary n ark o w e  c za rn e  buciki sznu row ane, 
cza rn e  sk a rp e tk i kalesony  try k o to w e  koloru  
bronzow ego koszula k rem ow a w  z ielone pask i, 
i tak iego  sam ego ko lo ru  ko łn ierzyk  zao p a trzo n y  
w  m oty lek  w  n ieb iesk ie  k ro p k i. P łaszcz  ja ­
sny . tren ch co a t, k ap e lu sz  p o p ie la ty , p o siad a­
jący w ew n ą trz  firm ę I. M łodkow ski1, W arszaw a . 
P lac  T rzech  K rzyży 18. Iden tyczność tru p a  nie 
zosta ła  do tychczas stw ierdzona , w obec czego 
osoby p o siad a jące  w iadom ość o  zaginięciu po ­
dobnego m ężczyzny doniosą o tern bezw ło . 
cznie W ydzia łow i śl. P P . m. L w ow a — L w ów , 
ul. K azim ierzow ska .30. W  jaki sposób  ów  
NN. m ężczyzna zm arł, n ie zdołano stw ierdzić  
na jp raw dopodobn ie i popełn ił on sam obójstw o 
p rzez  pow ieszen ie  się.

ZAGADKOWY ZGON. W  S an a to riu m  Okr. 
Z w iązku  Kas ch o rych , p rz y  ul. D w ernickiego 
zm arła  w śró d  o b jaw ów  zakażen ia  połogow ego 
34- letn ia A nna B runiee, zam . p rz y  u l. Boczne* 
P ija ró w  52. Z w łoki zab rano  do In s ty tu tu  m e­
dycyny sądow ej.

B ESTJA LSKI ZAMACH. W czo ra j w ieczór, 
p rzyw iez iono  do P ogotow ia ra t. 31- le tn ią  A nnę 
M ychaniów . k u charkę  u dra F ilipa  Z o refa . zam  

rz y  ul. K opern ika 1. 30, z poparzoną tw arzą  
w asem  solnym . P rzy  udzielen iu  pom ocy s tw ie r­

dził lekarz , iż  M ychaniuków nie grozi u tra ta  
oka. P o lic ja  p rzep ro w ad za jąc  dochodzenia 
stw ierdziła , że sp raw cą  zam achu był A ntonii 
zam . p rzy  ul. K ordeckiego I. 33, k tó ry  uczy­
nił to  z zem sty  iż  My chan iuków na, o d trąc iła  
jego zalecanki.

Zdziczałego osobnika aresz tow ała  policja.
NOWOCZESNY ADAM. W łodzim ierz  Dy- 

dyńsk i abso lw en t gim n. zam . p rzy  ul'. T ea- 
tyńsk ie i 1. 3, udał się na w zgórza  Pełczyńsk ie , 
gdzie rozeb ra ł się do naga, by użyć kąp ieli po ­
w ietrzno- słonecznych. Jak iś  d rab  w ykorzysta ł 
tę  sy tu ac ję  i  sk rad ł D ydyńskiem u całe ubran ie  
w raz  z  b ielizną i dokum entam i .„w yrządzając 
szkodę 300 zł. 1

MYSZ W  CHLEBIE. W ik to r M azur, zam* 
W K ozielnikach doniósł p o lic ji , że  nabył w! 
p iek a rn i F. S p ro tzera  dw ukilogram ow y chleb, 
w  k tó rym  znalazł w yp ieczoną m łodą mysz'.

W iadom ości z  kraju.
ZATRUCIE CZTERECH KOBIET. W  T a r­

nopolu  dn ia  2 2 . b. m. po spożyciu s tudz ie ­
niny kup ionej w  jedne  i z  ja tek  na p łacy  K a­
z im ierza , uległy za truciu  cz te ry  kob iety , W  
zw iązku  z tern, w ładze  op ieczętow ały  10  ja ­
tek.

ZĘBY MAM UTÓW  W  SANIE. W e w si W o-
law a koło P rzem yśla , onegdaj robotnicy  w y ­
d obyw ający  szu te r ze Sanu , w ydobyli zęby trz o ­
now e i kły m am utów . K ości te  um ieszczono 
w  m uzeum  p rzem ysk iem . O prócz tych  zębów  
znaleziono rog i je len ia  dyluw ialnego i inne 
kości.

Z sądu.

Obrońca Gurtler
contra red. Kijanowski.

W  jednym  z  num erów  czasopism a „G łos" 
ukazał się a rtyku ł k ry tyku jący  stosunek obroń­
cy G urtlera  w zględem  jego fachow ych kolegów . 
A utor te " 0  a rtykułu  pom aw ia obr. G. o n ie lo ja l­
ną konkurencję , p rzy tacza jąc  przy tem  szereg  
fak tów  obrazu jących  t. zw . „odb ijan ie  kljen, 
tó w “ ,  w reszcie nadm ienia że  obr. G. cieszy się 
ogólną an ty p a tią . A rtykułem  tym  uczuł się do ­
tkn ięty  ad  w . G r t le r  i sp raw a  znalazła  się 
w czo ra j p rzed  T rybunałem  karnym . Na law ie 
oskarżonych  zasiad ł w ydaw ca i red . odpow ie­
dzialny „G łosu" pi. K ijanow ski. Do w yroku je­
dnak n ie  doszło <rdvż oskarżony zaofiarow ał 
dow ód p raw d y , pow o łu jąc  na śy /iadków , ca­
ły  szereg  osób, z  tu te jszeg o  sądow n ictw a i a- 
dw okatu ry .

Sprawa Kisielewskiego.
W czoraj w  dalszym  ciągu zeznaw ał jako 

św iadek  kom. K orw in- P io trow sk i. Po tw ierdza  
on w szystk ie  zarzu ty  ak tu  oskarżen ia .
^  Z eznania św iad k ó w  W eisberga  i P o p ław ­
skie j n ic now ego do ro zp raw y  nie w noszą.

Sw. K ow alski, .inspektor S tr. G ran. w 
P rzem yślu  znał oskarżonego od roku  1929, był 
z  nim  w  b. zażyłych stosunkach i m iał do 
niego zaufan ie . Z biegiem  czasu zaufan ie  to 
zostało  poderw ane , św iadek  bow iem  stw ierdził, 
że  K. chodziło o uzyskanie  n iep raw n ie  w y n a­
grodzenia. Gdy sp raw a  w yszła  n a  jaw , zaw ie ­
szono go w  urzędow aniu  i sp ra w ę  oddano p ro ­
k u ra to row i.

W  najbliższych  dniach liczyć się należy z  
o fic ja lną enuncjacją  czynników  m ia ro d a jn y ch  
odnośnie do „b ło tka" w  jakim  zanurzony  był 
K om isaria t S tr. G ran. za rząd ó w  kacyka Kisie­
lew skiego.

W yroku  spodziew ać się należy z  począt­
k iem  przyszłego  tygodnia.

Zniżka nm urzędników m ie lili
w e Lwowie.

Prezydent miasta Brzozowski w wy­
konaniu zarządzenia Ministra spraw we­
wnętrznych, wzgl. województwa lwow­
skiego wydał polecenie Izbie obrachun- 
i funkcjonariuszom gminnym miasta Lwq- 
kowej, aby począwszy od 1 czerwca br. 
obniżono pobory wszystkim urzędnikom 
w a o  15 proc.

Magistrat miasta Łodzi i kilku in­
nych miast zaskarżył decyzję Minister­
stwa do Najwyższego Trybunału Admini­
stracyjnego. Magistrat lwowski tego nie 
uczynił.

Bani w Mmmi zawiesi! wypłaty
B ank S tadhagena w  B ydgoszczy zaw iesił 

w y p ła ty . Z aw ieszen ie  w yp ła t nastąpiło  z pow o­
du kryzysu gospodarczego o raz  niem ożności 
w yw iązan ia  się szeregu dłużników  banku  ze 
sw ych zobow iązań.

Na w czo ra jsze j konferencji za rząd  banku 
izapewni}, iż w  ciągu  najbliższych  m ie s ięcy  
stk ie  depozyty  o raz  w kłady zostaną  całkow icie 
uregulow ane.

Tniemnita trujące] miły odkryta.
BRUKSELA, 23. 5. (PAT). Władze 

belgijskie nakazały zamknięcie dwóch fa­
bryk chemicznych w Ougree i Tilleur, 
ponieważ, jak stwierdzono, z " kominów 
tych fabryk wydobywały się trujące dy­
my, które spowodowały zabójczą mgłę.

Dla wygody publiczności
specjalne biuro' przyjmowania óglo- 
szeń do „Dziennika Ludowego" mie­
ści się od dziś przy u l. Szajnochy 2 , 
parter, w Księgami Ludowej.

Wszelkie transakcje kupna, sprze­
daży najkorzystniej załatwiać za po­
średnictwem ogłoszeń w „Dzienniku 
Ludowym". — Poszukującym pracy 
i ofiarującym pracę zamieszczamy o- 
głoszenia bezpłatnie.

Repertuar kin lwowskich.
A PO LLO : „O n i je j  sio stra" .
CASINO: B uste r C eaton o ra z  L au re l i 

H ardy.
CHIMERA: „M iłość w  ekspiressie", „N ur- 

m ii w  spódnicy".
COLOSSEUM : „Jed en  z 36-eiu“ .
FATAMORGANA: „Dzika O rchidea" G reta 

Garbo.
• GRAŻYNA: „L okom otyw a" z Lon Cha- 

neyem .
KOPERNIK: H arold  L L loyd w  dźw iękow ej 

kom ed ji „H arold  trzym aj się".
L E W : „S p ó r o  sierżan ta  G riszę". W edług 

pow ieści A rnolda Zweiga.
LUNA: „A l C apońe jako bandyta".
MARYSIEŃKA: H arold  L ioyd w  dźw iękow ej 

kom edji „H arold  trzym aj się".
OAZA: „S tuden t ze Sztokholm u".
PAŁACE: T raged ia  uw iedzionej kobiety 

„B iała Talu".
PA N : „M essałina".
PA SAŻ: „Ż elazna m aska".
STYLO W Y: „R apsod ja  W ęgierska".



Z Teatru Wielkiego.
Jubileusz baletm istrza
S tan isław a Faliszew skiego.

Ustęplując ze sceny , gdzie p rzez  30 la t 
b y ł reżyserem  i baletm istrzem  te a tru  lw ow s­
kiego, pi. Stanisłiaw Faliszew ski w znow ił od 
k ilku  la t n iegrany w e L w ow ie bale t Nedbala 
„O d b a jk i dó bajk i" przy  pom ocy sił baletu  
lw ow skiego i uczenie w ła sn e i szkoły baleto- 
w e i dając w ielbicielom  w ysoko dziś rozw in ięte! 
sztuki baletow e i p iękne i a rtystyczn ie  na w y­
sokim  poziom ie s to jące  przedstaw ien ie .

Pam iętam y kiedy w  tym  balecie w ystępy- 
w ały  w  głów nych ro lach  sław na K irsanow a i 
doskonała  p rim abale rina  B iczów na i trudno  
przebo leć  icn s tra tę  d la  nasze i sceny , ale m im oto 
p rzyznać  należy iż., dzięki doskonałe  i insce­
n izac ji i w spółudziałow i jubilata p . F a liszew ­
skiego jako baletm istrza, całość daw ała  naw et 
w ybrednieiszym  znaw com  dużo artystycznego 
zadow olenia. ,  . . . .

P rzy  w spółudziale  w ybitn iejszych  sił te a ­
tru  tak  pp. G rabow skiej, H orw athów ny, Ł a­
zow skiego. M adejsk iego . Zw olińskiego i l. .ca­
łość sta ła  na w yższym  poziom ie. Część o rk te- 
s tra ln ą  p ro w ad z ił a rtystyczn ie  p . Po lzinetti.

P o  drugim  akcie na scenie p rzyzdob ione ' 
p rześlicznem i kw iatam i p rzem aw iali do lubj- 
la ta  dyr. C zapeiski, pp. S trachock i, Kuligow- 
sk i i Łow czyński w ręcza jąc  m u w span ia łe  
w ieńce  i cenne upom inki._______________ G rd-

S P O R T .
NAJBLIŻSZY PROGRAM PIŁKARSKI.
W  niedzielę 24 bm. odbędą się nast. ro z ­

g ryw ki ligow e: _ 1
W e L w ow ie : Pogoń — C racovia;
W  W arszaw ie : W arszaw ianka  — P o lon ia ;
W  W ielkich  H ajdukach : Ruch — L. K. S.
W  ram ach  m istrzostw  k lasy  A. odbędą się 

n ast. sp o tk a n ia :
W e L w ow ie: D rugi Sokoł — R esoyja, P o ­

goń I. B. — Świteź.
W  S tan isław ow ie: R ew era  — U kraina.
W  pon iedzia łek  (Z ielone Św ięta) rozg ry ­

w ek ligow ych nie będzie n a to m ias t w  ram ach  
jubileuszu W isły  grać będzie w  K rakow ie P o ­
goń — C zarni i C racoyia — W isła .

W e L w ow ie w  dniu tym  odbędzie się tow . 
spo tkan ie  H asm onea — M akkabi .(K raków ), po­
nad to  m istrzostw a klasy  A .: C za rp l I B .  — U kra­
in a  L ech  i a  I. B. — P o lon ja , D rugi Sokoł — 
P o g o ń 'I  B.

R. K. S. — LWOWIANKA. D w udniow e z a ­
w ody pow yższych d ru ży n  (m ecz i rew anż) 
odbędą się w  niedzielę dn ia  24 bm . i w  po n ie ­
działek  dn. 25 bm. na boisku R. S. K. O. za r o ­
ga tką  G ródecką — w  oba dn ie  o  godz. 11 r a ­
no. P op rzedzą  spo tkan ia  d rużyn  rezerw ow ych .

SEKCJA KOBIECA R. K. S-U p o d a je  do 
w iadom ości sw ych członkiń że  zaw ody t r e ­
ningow e w  koszyków ce i  h a re n ie  z d r. M etalu 
odbędą się w  niedzielę dn. 24 bm . o godz..9-tei 
ran o . Z b ió rka  zaw odniczek o godz. 8.30.

Ze w zględu n a  ro zpoczynające  się w  n ie­
długim  czasie  m istrzostw a  O kręgu W hazenie 
w szystk ie to w . są  obow iązane do p rzybycia  
n a  tren ing  celem  usta len ia  składu I. i II. d ru ­
żyny. 1

CRACOYIA POGOŃ-
W śró d  w alk  ligow ych najb liższej niedzieli 

24 bm. n a  pilan p ierw szy  w yb ija  się spo tkanie  
dw óch|istarvch ry w a li m istrza  L igi C racoyji z 
Pogonią. W alka n iedzielna zapow iada się b. 
gorąco. . . , • , .

Z aw ody (pow yższe odbędą się n a  boisku: 
P ogon i o godz. 4 popoł. (16-tej) — poprzedzą 
zaw ody o m istrz , kl. A. Św iteź — Pogoń I B.

Cenytibiietów od 1 zł. W  p rzedsp rzedaży , 
k tó ra  odbyw a się w  firm ach  M araton  ul. Aka­
dem icka, E2 i  F o to  - R ad io  -1 P ałace  pil. M a­
r ia c k i 8  (gm ach S prechera) znaczne zniżki-

Po1 zaw odach Pogoń i C racoyia w y jeżd ża­
ją  na tychm iast do K rakow a, by Wziąć udział 
w  jubileuszu W isły , w  k tó rym  uczestn iczą też 
C zarni.

REPREZEN. POLICJI PAŃSTWOWEJ — RE- 
PREZEN. LWOWA.

W  .dn iu  25 bm. odbędą się w e L w ow ie 
m iędzy okręgow e zaw ody bokserskie m iędzy d ru ­
żynam i R eprezen . P o lsk iej P o lic ji P aństw ow ei 
(Ś ląsk  W arszaw a  Pom orze) a  R ep rezen tac ją  
L w ow a. . '  .

Zawody odbędą się o godz. 11.30 przed­
południem na boisku „Cytadela".

„DZIENNIK LUDOMKY" nr. 118 z dnia 24 maja 1931.

OGŁOSZENIA
liski Jó

Lwów, ul. Mączna — Telef. 13-00 
D o s t a w a  i d o w ó z  p l a s k u  

I k a  m I e  n I. 197

Wszelkie płótna fabryki

w Andrychowie 378

sprzedaje detajlicznie

M, Ewald Sobieskiego 5

l K U P N O  i S P R Z E D A Ż I
BACZNOŚĆ! U w aga! P arcele  w  p ięk n ie  położo­

nej okolicy L w ow a (B ogdanów ka) oraz domy 
m ieszkalne m urow ane w ed le  życzenia n a  d o ­
godnych  w arunkach  do sp rzedan ia  na ra ty  
i  za  gotów kę. W iadom ość: sklepi żelazny 
FA UST. L w ów , ul. B łonna 6 . 443

SPÓDNICZKI w ełn iane  7 zł. Jedw abne  8 .—. 
T ennisów ki 6 .— . K om binacje 3.50 R eform y 
2.50 Św ietne pończochy  jedw abne  3.50 sp rze­
da je  m agazyn Rosenberga, Batorego 6. —

446

PARASOLE ZA DARMO nikt nie daje, lecz pra­
wie za bezcen z najtrwalszych gatunków nie­
przemakalnych niepękających i naioryginal- 
nieiszych fasonów sezonu 1931 r. — dostać 
można wyłącznie u firmy: PIERWSZORZĘD­
NA WYTWÓRNIA PARASOLI „SIK0‘ SICHER 
I KORKES, — Lwów, Legionów 29, w Pasażu 
(uwaga na dokładny adres) tudzież przyjmuje 
się wszelkie reperacje i pokrycia po cenach 
m i n i m a l n y c h _____________________334

WYTWÓRNIA FIRANEK, kap oraz najnowszych 
robót filetowych R. HAFTKA, ul. Kopernika
17, I. p., tel. 46-56 poleca swoje wyroby nai- 
taniej (bo na piętrze) i pa najdogodniejszych 
warunkach. — UWAGA. Oglądanie wzorów 
nję obowiązuje do kupna.______   364

PANTOFLE różne domowe, do gimnastyki dla 
szkół, szkółek itp. zakładów, sandały, obuwie 
płócienne poleca i wykonuje na zamówienie 
takżel z  dostarczonego materjału znana wy­
twórnia przy ul. WRONOWSKICH 4. Tel. 
59-88. Do nabycia również w firnue M. OR­
ŁOŚ. pi. Kapitalny 3 po cenach fabrycznych.

I P R Z E M Y S Ł  i R Ę K O D Z IE Ł O I
UWAGA! DLA ZAREKLAMOWANIA SIĘ pole­

camy dla P. T. Instytucji, pp. Lekarzy, robo­
tników chem. i L p. naszą szwalnię, która 
wykonuje wszelkie szycie, jak ubrań ochron­
nych kaftanów, bielizny i t. pt SZWAL­
NIA „IRENA" LWÓW. SYKSTUSKA 17.^

WOBEC WALKI Z DZISIEJSZĄ KONKUREN­
CJA KONFEKCYJNĄ oraz dzisiejszych wa­
runków urzędnika, wszelkie zamówienia kra­
wiectwa męskiego od najwyższych w ym ogow  
wykonują po cenach dzisiejszej koniunktury 
wszelkie przeróbki, oraz reperacje wykonuję 
w jak najkrótszym czasie STANISŁAW 
KURZ. były uczeń zagranicznych szkół za­
wodowych LWÓW BATOREGO 12 14. . 347.

1 ZL. METR CHODNIKA. Nie wyrzucajcie szma­
tki, łatki starą nieużyteczną odzież, bieliznę 
i stare pończochy, możecie je dobrze uzyc: 
edyż „TKALNIA" przy ul. GRÓDECKIEJ 7 
(naprzeciw kość. św. Anny, przystanek tram­
wajowy przed domem) wyrabia z tytchze trwa­
łe i ładne chodniki. Pouczenie: Materjały wy­
żej wspomniane tnie się w pasy szerokości 
1 do 2 cm. lekko zszywa i zwija w kłębki. 
Z 2 kg. materjału około 3 mtr. chodnika.

340

TRENCHCOATS płócienne damskie, męskie, 
dziecięce, ubrania sportowe letnie dla tury­
stów, letników, kombinezony do metocyklów 
z patentowanymi spinaczami płaszcze klotowe, 
damskie, męskie i szkolne, najtaniej w Wy­
twórni „PALLIUM“ Ormiańska 3 — Tel. 64-2L

ZNANY Z TANIOŚCI i solidności „Halicki ma­
gazyn Nowości" Halicka 15 tel. 85-59, po­
leca markizety szwajcarskie, jedwabie do pra­
nia. muśliny krepony itp. materjały po naj­
niższych cenach Dla reklamy perkaie i kre- 
tony 1 zł za 1 m.. Twedy wełniane 1 m. 
4 zł. 424

I M E B L E  i S P R Z Ę T Y I
ZANIM zakupisz MEBLE, przyjdź a przekonasz 

się, że takowe otrzymasz najtaniej u HE- 
SZELESA Lwów, KOPERNIKA 23, Róg ul. 
Wronowskiej. — Firma ta sprzedaje na raty 
długoterminowe, a to na 2 lata, MEBLE 
wszelkiego rodzaju po cenach konkurencyj­
nych i ściśle gotówkowych. 182

I. R A D J O I

I b a n d a ż y ś c i

M ałopolska
Centrala Fotograficzna

we Lwowie
otwiera 454

przy ul. Kopernika 21
detajliczną sprzedaż aparatów fotograficznych i wszelkich przyborów 

do tychże jak klisze i t. p. po cenach umiarkowanych.

W —  ..mu ..

8ADJOAPARATY do sieci i anodowe, głośniki 
do detektorów słuchawki, i wszelkie części 
składowe najtaniej dostaniesz we firmie M. 
PISCHNOT, dawniej R. Dittmar Br. Brunner. 
Lwów, płac Marjacki 9, telefon 20-04. Lam­
py elektryczne i naftowe, własnego wyro­
bu kuchenki naftowe i elektryczne, żelaz­
ka do prasowania, oraz hurtowny skład ża­
rówek. Wszelkie naprawki uskutecznia szyb­
ko i tanio. 199

1

Porodowy ryczałt 10-dniowy
w Sanatorium  „VITA"

LWÓW, ul. LISTOPADA 22, Tel. 73-03  i 77-07
t  j. pełne u trzym an ie  i usługa z pom ocą aku­
szerk i. sa lą  porodow ą, op ieką  ru tynow anej p ie ­
lęgn ia rk i i p ed ja try  nad niem ow lęciem , na oso­
bnej sali osesków  w  k o m f o r t o w y m  poko ju : 
w  pokoju w spólnym  od zł. 2 5 0 ' -  do 300*—, 

w  pokoju oddzialnym  zł. 350  —.
W olny w ybór lek a rza  ordynującego. 461

I O B U W I E I
HALLO! UWAGA! -  PRACOWNIĘ OBUWIA

wszelkiego rodzaju po najniższych cenach 
według najnowszych żurnali poleca ROMAN 
KRAJEWSKI, Lwów, ul. Zimorowieza 10., 
w podwórzu — przyjmuje też obuwie Jasne 
do odczyszczania i przefarbowania na naj­
nowsze kolory.__________ _____________ 31̂

NIE SZUMNĄ REKLAMĄ, lecz niską ceną i 
na kredyt oraz dobrym towarem konkuruje 
się — Buty z cholewami, bucik! męskie, dam­
skie półbuciki sportowe gładkie gotowe i do 
miary wykonuje wedle żurnalu — KIEDA, 
Lwów Turecka 1. (boczna Pełczyńskiej).^

I Z E G A R K I i
ZAWIADOMIENIE. D ługoletni p raco w n ik  zeg a r­

m istrzow ski, w y spiec ja lizow any  zagran icą o- 
raz  długoletni w spó łp racow nik  firm y W . Lit- 
w ak  w e L w ow ie, L eg jonów  39. ob jął pow yższą 
p raco w n ię  w e w łasny  za rząd  i  w ykonuje  
w szelkie re p e ra c je  so lidnie i precyzy jn ie  z 
3 -letn ią g w aranc ją  ze w zg lędu  n a  b rak  go ­
tów ki p o  cenach  wybitnie zniżonych, a  to ­
w a ry  sp rzed a je  po cenach najniższych. M. 
SCHORR, LW Ó W  ul. Legjo n ó w  39.________435

1.200 ZEGARKÓW szw ajcarsk ich  „OMEGA" 
LONGIN", „D OX A" sp rzedaje  poniżej cen 

fabrycznych DĄBROWSKI I ROZW A RZEW - 
SK1, Lwów, Akademicka 2. N apraw y usku ­
tecz n ia  się precyzy jn ie  i tam o. 396

|  W o ln e  i p o s z u k i w a n e  p o s a d y  |

OSOBA la t 30 za jm ie  się gospodarstw em  u 
sam otnej osoby. Zgłoszenia w  A dm inistracji 
p o d  „O szczędna". ____________________

DWAJ URZĘDNICY obeznani z  w szelką p ra ­
cą  b iu row ą, p o szu k u ją  lakiecrokolwiek z a ­
jęcia. m oże być n a  w yjazd. Zgłoszenia do 
A dm in istrac ji p o d  „K“ —  „ L " . __________

KORESPONDENT po lsko- niem iecki posiadający  
znajom ość języka angielskiego i francus­
kiego. poszu k u je  za jęc ia  na 1 lub 2  godzi­
ny w ieczorem . Zgłoszenia do A dm inistracji: 
p o d  „T echnik". ___________________

ZYGMUNT KUŹNIEW1CZ bandazysta- ortope­
dy sta Lwów Gródecka 2 b. Dom Katolicki 
tel. 64- 53 poleca własnego wyr0bu bandaże 
przepuklinowe, pasy-brzuszne, Sztuczne nogi 
ręce i aparaty ortopedyczne. 382

MŁODY ślusarz  m aszynow y z  ukończonym  k u r­
sem  elek tro technicznym  poszuku je  p racy . Ł a ­
skaw e zgłoszenia do adm in is trac ji „D zienni­
ka L udow ego" p o d  „ P ra c a " . ________

UCZCIWY i p raco w ity  m ężczyzna p ro s i o j a ­
kąkolw iek  p ra c ę  posadę dozorcy  lub t. p. 
Ł askaw e zgłoszenia do A dm in istrac ji „Dz. 
L ud." p o d  „P raco w ity " .

GŁUCHOTA ULECZALNA. W y nalazek  „E ufo- 
n ja "  zadem onstrow any  specja listom . U su­
w a  p rzy tęp io n y  słuch, szum  cieknienie uszu. 
L iczne podziękow an ia . Ż ądajc ie  b ezp ła tne j 
poucza jące j b roszury . A d res: „EUFO NJA" 
L iszk i k. K rakow a. * 1—5

UNIEWAŻNIAM skradzioną  książeczkę, w c i­
skow ą n a  nazw isko W arw ark ó w  M ikołaj u- 
rodzony  w  r. 1897 w ydaną  p rzez  P . K. U. 
K ałusz o raz  św iadec tw o  przynależności.

1—3

KORNEJ JÓZEF un iew ażnia  zgubioną k siąże­
czkę w o jsk o w ą  roczn ik  1895. w ystaw ioną
p rz e z  P . K. U. K ołom yja. 451

MASRZYSTKA egzam inow ana w ykonu je  w sze l­
k ie  m asaże  lecznicze, chodzi p o  dom ach |  
p rz y jm u je  u siebie, jako też w ykonu je  m an i­
cu re  p o  50 g r. L w ów , uf. Szym ona 2. I. p. 
ganek, d rzw i n r  7 (Boczna B atorego). 434

NOWO OTWORZNY SKŁAD materiałów lakier­
niczych oraz kosmetycznych H. PASTUCHA 
Lwów Łvczakowskka 55. Tel. 46-77 — po­
leca się Śz. P. T. Publliczności. Posiada ną 
składzie wszelkie artykuły kosmetyczne po 
bajecznie niskich cenach. 367

l i i i  i i  intailiiil
Lwów Leona Sapiehy 83

po leca ją :
» | i p  ■ e »  wszelkiego rodzaju po cenach 
i M I y  B a l  Konkurencyjnych i ściśle go­

tów kow ych na długo term i- 
we spłaty. 365

P I A S K O W N I A
na Cetnerówce 442

Dowóz i wywóz piasku,e,c,on91-51

ROK Z A Ł O Ż E N I A  1904

J. S C H R E 1 B E R
Lwów, ul. Hetmańska 6
TELEFONY: 13-05 i 95-59 

poleca gorsety, napierśniki, pasy brzuszne, 
pasy przepuklinow e, pończochy gumowe po 
cenach  fabrycznych. D ostaw ca bandaży dla

Kas chorych i Sanatorjów . 457

H U R T  D E T A I L
R ow ery Puch, K ayser, 

Ł ucznik, R ecord
Części składowe do wszystkich rowerów. 
Rakiety tennisowe, piłki, meszty, pokrowce 

i t. p. poleca

A. F R I E D F E L D
:: Lwów, Jagiellońska 9. Tel. 34-65

372

Prenumerujcie
Dziennik

Ludowy

D A R M O
prawie sprzedaje najnowsze m odele wytwornej konfekcji 

175 dam skiej i męskiej; z pierwszorzędnych m aterjałów  na
dogodnych warunkach znany z taniości i solidności

Magazyn Konfekcji dam skiej i m ęskiej

R. TABAK I Ska T t

K o m ple tny  s t r ó j  d a m sk i 35 zł, DLA REKLAMY sprzedajem y przez krótki czas: 1 spódniczkę jedw., 1 jumber 
1 kombinacja jedw., 1 figi, para pończoch jedw., biustnik, para rękawiczek oraz 
beret -  w szystko w najlepszym  gatunku -  razem w  cenie 35 zł. komplet. 

Magazyn BATOREGO 6 . 449 Zlecenia z prowincji za zaliczeniem.

Durkamia Lwowska. Lwów, Kopernika 11. Tel. 8.31
Ved. odp.: Julian Rychlewski. Nakładem Lud. Spółdz. Tow. Wydawn.


